
J W  1 9 1 . W torek 19. Sierpnia 1856. s Rok Gazecie 40.

K  D o d a tk ie m  ty g o d n io w y m  i D z ie n n ik ie m  u r z ę d o w y m  c o d z ie n n y m  , tu d z ie ż  R o z m a ito ś c ia m i c o  Ś r o d y , k o s z tu je  w  p r e n u m e r a ­
c i e :  B e z  p o c z t y :  k w a r t a ln ie  3  z ł r .  3 5  k r . ,  m ie s ię c z n ie  i  z l r .  2 0  k r .  *  p o c z t a :  k w a r t a ln ie  3  z łr .  3 0  k r . ,  m ie s ię c z n ie  1 * lr .  

3 5  k r . — ln s e r e y a  od  w ie r s z a  w  p ó łk o lu m n ie  (d r u k ie m  g n r m o n t)  p o  r a z  p ie r w s z y  3  k r . ,  n a s tę p n ie  p o  *  k r . m . k .
R e k la m a c y e  s ą  w o ln e  o d  o p ła ty  p o c z to w e j .

PRZEGL4D.
Monarehya Austryacka..  —• Ameryka. — Hiszpania. — Anglia. —  

Eraneya, — Szwajcarya.  — Niemoc. —  Bosya. —  Turcya.  — Do­
niesienia 7. ostatniej poczty. —  Kronika.

 s<S<f>?----

S lo n a rc lliy a  lu s f r y a c k a .
Sprawy krajowe.

L w ó w , 18 sierpnia. Dzi.ś rano przyjechał (to Lwowa .lego 
Eminencya kardynał  książę Schwnrzenberg.

L w ó w . 18. sierpnia. I)o uroczystości,  7. jaką zwykle mia­
sto nasze dzień urodzin Jego c. k. apost. Mości obchodzi, dodało 
dziś uświęcenia przybycie Jego Emińbncyi kardynała księcia Schwar-  
zenberga,  — wcześniejsze niż było zapowiedziane. 0  godzinie Dej 
y.rana tłumy ludu pobożnego spieszyły do katedry ob. gr.  katolickiego 
s\v. Jura,  gdzie Jego Eminencya ksiądz kardynał  pe odprawieniu 
mszy cichej, przytomnym był na sumie, które celebrował ksiądz 
biskup jw.  Bocheński,  przy śpiewie chórów dobranych,  w obec naczelni­
ków władz wszystkich duchownych, cywilnych i wojskowych,  reprezen­
tantów szlachty stanowej,  obywateli miejskich i zgromadzenia pobożnych 
tak licznych, że świątynia pańska pomieścić wszystkich nic była 
w stanie. Uszykowane wojska na placu św. Ja rskim dawały zwy­
czajne podczas nabożeu? wa salwy, a działa na cytadeli, które zrana
0 godzinie 5ej zapowied-u ły  uroczystość dnia, ogłaszały wys t rza­
łami w  południe hymn św. Ambrożego T e fJeum  lauflam us. Po 
nabożeństwie odbyło się o godzinie I2ęj w sali wyższych sądów 
kra jowych uroczyste odsłonienie obrazu Jego c. k. apost. Mości:  
poezrm w  sali ratuszowej nastąpiło obdzielenie Inwalidów, których 
miasto Lwów corocznie zaopatruje z dochodów funduszu imienia 
Franciszka Józefa. Przy odgłosie muzyki wręczył  burmistrz miasta 
Lwowa jw.  konsyliarz gub. Hópflingen de Bcrgendorf  każdemu z in­
walidów dekret na pens ję  całoroczną, i po odśpiewaniu hymnu ludu, 
wezwani zostali na przyrządzoną dla siebie ucztę.  W  wilię dnia 
był świetny tea tr  (parć) ,  o zmierzchu zaś odegrały bandy muzyki woj­
skowej po całem mieście pobudkę wieczorną przy pochodzie z wachtami.

L n ó w ,  18. sierpnia. Na obchód rocznicy urodzin Jego c. k. 
Apost. Mości odprawiono dnia dzisiejszego o godzinie pół do dzie­
siątej przed południem w tutejszej archikatedrze obrządku ormiań­
skiego uroczyste nabożeństwo z odśpiewaniem „Te Dcuin.u Sumę 
celebrował  w asysteneyi kleru ormiańskiego JM. ksiądz kanonik Ka­
jetan Mnramorosz,  szainbelan Jego Świątobliwości Papieża,  admini­
s t ra tor  probostwa przy kapitule ormiańskiej.  Liczne grono pobo­
żnych zasyłaio i z tej świątyni gorące modły do Wszechmocnego o 
pomyślność Najjaśniejszego Pana i panującego Domu.

L w ó w , 18. sierpnia. Dzień najdostojniejszych urodzin Jego 
c. k. apost.  Mości 18. sierpnia, świecony z uwielbieniem po wszyst ­
kich ziemiach potężnego państwa austryackiego, pozostanie z obcho­
dem dzisiejszej uroczystości,  pamiątką szczytnego swym powołaniem 
znaczenia władz sądowych w naszej stolicy.

Jego c. k. apost.  Mość raczył  w łasce swej miłościwej, za
przyczynieniem się wys. ministeryum sprawiedliwości,  zezwolić na 
ustawienie wizerunku najdostojniejszej Osoby swojej w wyższym 
sądzie krajowym we Lwowie,  a uroczyste odsłonienie obrazu przy ­
brało w dniu tak świetnym, dwakroć wyższego uświęcenia.

Po odbytem o godzinie 12. nabożeństwie,  zebrali sie w świet­
nie ozdobionej sali wyższych sądów krajowych,  wojskowe i cywilne
c. k. władze,  dostojni reprezentanci  kleru wszelkiego wyznania i 
wys.  Sianów,  wszyscy urzędnicy wydziału sądowego, pro kimał o ry i
1 stanu adwokatów,  by stanąć w obec wizerunku ozdobionego wień­
cami wawrzynu i liścia dębowego, j ako  znamieniem potęgi i sławy 
naszego najmiłościwszego i mężnego Władzey i Pana.

Obrzędowy akt  zagaił uroczystą mową c. k. prezydent  wyż­
szych sądów krajowych jw.  ISlroi/nowski, i w uczuciu wysokiego 
znaczenia daru tego, wynurzając wdzięczność urzędników sądowych 
tutejszego okręgu za odebraną łaskę,  wyrzekł  w dobornycli wyra­
zach przyrzeczenie stałej i niezłomnej wytrwałości  ich w wykony­
waniu obowiązków powołauia swego na posługach Najjaśniejszego Pana.

Wszyscy  obecni przejęci wzniosłością słów wyrzeczonych,  po­
witali z uniesieniem odsłoniony w tej chwili obraz t rzykrotnym 
z całej duszy odgłosem „Sława Cesarzowi i Panu naszemu4-, a jeden 
z członków wyższego sądu krajowego, przeuikuiony równem uczu­
ciem, wystąpił z prośbą do przełożonego Naczelnika sadów krajowych,  
by w życzliwości swej nie omieszkał przesłać do stóp J. c. k, apost.  Mości 
zapewnienia nieograniczonej wierności wszystkich urzędników sądo­
wych tutejszego okręgu, nieznekanej ich gorliwości w wypełnianiu 
obowiązków powołania swego, i żc w jeduomyślnęm poświęceniu 
pracować nie ustają nad wielkiem dziełem odnowienia naszych in­
s tytuc ji .

Wyższy  sąd krajowy lwowski zaszczycony przy tej sposobności 
życzliwą wzajemnością szanownego zgromadzenia,  z chlubą przechowa 
w rocznikach swoicli pamięć świetnej uroczystości  dnia dzisiejszego.
O e n .  C o r o n i n i  7. p o w r o t e m  »  K s i ę s i w  n a d d u n a i s k i c h .  —  O b c h ó d  r o c z n i c y  o d s i e c z y  T e -  
n io . s w a ru  w  i \  184 9 ,  — W y r o  U i . s ą d o w o .  — N o w i n y  d w o r u .  —  P r z e n i e s i e n i e  a k a d e m i i

w o js k o w y c h  z O ło m u ń ca  i Kiia jmu.  — W y p r a w a  do Afryki c e n t r a ln e j , )

W i e d e ń , 1 5. sierpnia. Jego Exeelcncya fml. hrabia Coro-  
liiui odjechał przeszłej  niedzieli z całą swą świtą z Dżurdżewa na 
Orsowę do Temcswarn.  W  miejsce jego zostanie fml. hrabia Mar- 
ziani komendantem c. k. wojska w Księstwach naddunajskich. Z Bu­
karesztu i Dżurdżewa ustąpili już Tu rc y ,  zostało tylko 700 ludzi.
Kawalerya i arfylerya icli odeszła ju ż  dawniej do S/.umli.

—  Z Temeswaru donosi tamtejsza gazeta z 10. b. ni. W c z o ­
raj stanął  tu Jego cesarzewicz. Mość najdostojniejszy arcyksiążę
Leopold, j enera ł-dyrek tor  korpusu inżynierów w podróży inspek­
cyjnej z Aradu. W  pamięć odsieczy Temeswaru w roku 1849 od­
prawiono wczoraj  o ósmej godzinie rano na placu parady msze 
polną. Po skończonej mszy oddano procenta kapitału złożonego 
przez obywateli miejskich na korzyść jednego z najstarszych a r ty -  
lerzystów, który brał  udział w oblężeniu Temeswaru.  Jego Excel. 
fml. i komendant fortecy baron IVoII' doręczył  kwotę tej fundacji ,  
wynoszącą w- tym roku 67r.  38kr .  zasłużonemu weteranowi z s to­
sowną przemową.

Z 23. obżałowanycli o udział w tajnych towarzystwach,  uwol ­
niła wojskowa komis ja  w Massa 20, dwóch skazała na 20 lat wię­
zienia a jednego na pięcioletnią robotę przemusow-ą.

—  Zmarły niedawno w Wiedniu, pensyouowany e. k. major 
Kraushaar  zapisał swój majątek kościołowi w Jerozolimie,  aby z do­
chodu procentów odprawuano corocznie msze za dostojnych przod­
ków z domu Habsburgów'.

—  Jej Mość Cesarzowa Maryn Anna z podróży sw ej do Włoch 
jest  tu spodziewana 20. sierpnia.

— Jego cesarzewicz. Mość arcyksiążę Leopold przybył  tu 
dnia 13. wieczór z Siedmiogrodu.

— C. k. wojskowa akademia w Ołomuńcu będzie przeniesiona 
w roku 1859, a e. k. akademia w Znajmie w roku 1862 do W ie ­
ner Neustailt.  Po ten czas będą zupełuie przyrządzone  stosowne
sale w wielkiem gmachu akademii w  Wiener  Neustadt.

—  Dnia 27. sierpnia b. r. odpłynie z Trycs tu  nowa ekspedy-
cya do Afryki centralnej,  klórę będą składać:  Don Giov. Beltrame
i kilku towarzyszy z Werony,  dwaj księża, dwóch kowali  i jeden 
krawiec z Tyrolu,  1 ksiądz i kowal z Bawaryi.  Do Aleksandryi 
będzie ich odprowadzać dr. J. Chr.  Mit terrutzner,  który potem od­
bierze od jeneralnego wikaryusza J. Gostner ośmiu chłopców mu­
rzyńskich z misyouarskiej  szkoły w  Chartum, ażeby ich zawieźć 
do znanego instytutu D. N. Mazzas’a w Weronie,  gdzie utrzymają 
dalsze wykształcenie.

A m e r y k a .

( W i a d o m o ś c i  z  p o ł u d n i o w e j  A m e r y k i .  —  N a p a d y  J n d y a n .  — K o i o n i z a c y a  s ie  n i e w i e -  
d z i e ,  — Z a g o d z e n i e  s p r a w y  m i e d z y  H i s z p a n i ą  a  M e k s y k i e m . )

—  L  l l u c i l o s - A y r e s  piszą do dziennika T im es:  „Spodzie­
wamy się wkrótce  nowego przesilenia ministcryalnego. Doniesienia 
z nad-granicy południowej są niepomyślne. Oddział wojsk stojących 
w Azul zdeorganizowumy zupełnie z przyczyny zbiegostwa,  i liczy 
niewielu już żołnierzy pieszych, którym niepozostaje żaden inny 
środek ratunku,  j ak  tylko trzymać się w mieście obronnie przeciw 
Indyanom. Ci ludyanie są w posiadaniu okolic przyległych i o t rzy­
mali podobno znaczne posiłki z Chili. Przez całą zimę zachowali  
sie j ak  zwykle spokojnie, lecz na wiosnę obawiać się należy ich 
napadu, na który potąd wcale się nic przygotowano.  Jenerał  Esca-  
Iadu objął naczelne dowództwo na granicy ;  jest to mąż ze wszech
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miar szanowny, lecz bez doświadczenia w prowadzeniu wojny tego 
rodzaju. Na większe jeszcze nieszczęście schyla się kolonia włoska 
w Babia Blauca do upadku po tylu lak wielkich wydatkach na jej 
założenie i utrzymanie.  ( J a k  słychać zdecydowali sic włosko-angiel-  
scy legioniści na Malcie do osiedlenia się w Buenos-Ayres.)  P ra ­
wdziwej przyczyny tego upadku dociec trudno,  to jednak pewna, 
ż t  wielu kolonistów uciekło, niektórzy zbiegli nawet do Indyan, 
gdy tymczasem innych jako niepoprawnych wysłano z powrotem do 
Buenos-Ayres.  Dwóch lub trzech z pomiędzy wyższych oticerów 
odstąpiło od tej sprawy jako już  przepadłej,  a pierwsze te usi ło­
wania założenia tu kolonii wojskowej spełzły na niczem, a co jeszcze 
gorsza,  że niepowodzenia doznane w tym względzie odstrasza na 
długo od dalszych usiłowań.

H a w a n a . 17go lipca. Na zjeździe prezydenta Comonfort  
z hiszpańskim posłem, zagodzono nieporozumienie hiszpańsko-me- 
ksykańskie.  Zniesiono konfiskatę dóbr różnych poddanych hiszpań­
skich, którzy nie chcieli wydać bonów, jakie iin dał Santa Anna 
w gwarancyę sum, które zaliczyli państwu meksykańskiemu. Po 
tein rozporządzeniu nastąpi dekret,  którym będzie nakazane przy­
wrócenie i ścisłe przestrzeganie t raktatu z roku 1853, i rozpoczęto 
już układy o zrewidowanie pewnych długów, których legalność nie 
zupełnie jest  udowodniona. Nie ulega wątpliwości, że rząd hiszpań­
ski potwierdzi tę ugodę.

(Sj»ra\va ż y w n o śc i .  — K o rp u s y  o cho tn icze .  — D e p e s z a  z 11. .Sierpnia.)

Z M a d r j t u  piszą dziennikowi Indep. heftfe z 7. s ie rpnia : 
?,Władza  miejska i rząd zajmują się wspólnie ważną sprawę ży­
wności  Gazeta madrycka oświadcza dziś,  że podług doniesień 
z Londynu i Marsylii da się łatwo usunąć wszelkie niebezpieczeń­
stwo, jakieinby niedostatek zboża zagrażał  spokojnośei publicznej. 
Spodziewa sie tedy, że ckscesa, jakie przed dwoma miesiącami wy­
woływała  drożyzna nicpowtórzą się już więcej. —  Formowanie kor ­
pusów ochotniczych odbywa sie bez ustanku tu i na prowinc ji . “

— Depesza z IVSudl 'y tu  z 11. sierpnia donosi:  „Jeneralny 
kapitan prowinc j i  biskajskich donosi, że przywódźca powstańców 
Gomez poddał  się wczoraj dobrowolnie z 19. ludźmi.“

A n g ^ l i a .

(N owiny d w o ru .  — Leg ia  n iem iecka .  — F r e g a ta  „ R a d e t z k y 44.)

I .  Alt d y n , U g o  sierpnia. Jej  Mość Królowa odpłynęła dnia 
wczorajszego wraz z księciem Albertem i kilkoma dziećmi swemi 
paropływem do Plymouth i wysp na kanale. Towarzyszy  jej  mała 
eskadra paroplywów,  a minister kolonialny asystuje z urzędu swego 
familii królewskiej.

—  Książę Cambridge udaje się <w ciągu tego tygodnia do Col- 
chester  dla zlustrowania oddziałów legii niemieckiej, która niedługo 
już  tam zabawi.  O czasie rozwiązania tej legii nie ma jeszcze nic 
pewnego.

Do Spithead zawinęła przedwczoraj  z morza, śródziemnego c. k. 
fregata parowa „ l tade tzky“ o 31 działach, którą zbudowano w An­
glii. Na cześć oficerów tej fregaty i oficerów francuzkich z okrętów 
stojących w zatoce, wyprawić mają dziś władze i znakomici inie- 
szkańce z Portsmouth ucztę wieczorną.

F ra itc y a .
( P o c z t a  P a r y s k a .  N o w i n y  d w o r u .  — P r o g r a m  u r o c z y s t o ś c i  n a  d z i e d  15.  h .  m .  —  P r z e ­

m o w a  m i n i s t r a  w o j n y  p r z y  r o z d a n i u  n a g r ó d  u c z n i o m  ly c e a l n y m .  — T r u d n o ś c i  p r z y  
r o z g r a n i c z e n i u  n o w e r a . )

P a r y ż ,  12. sierpnia. Ich Mość Cesarstwo jeździli wczoraj 
otwartym powozem do wielkiej opery, gdzie publiczność powitała 
Ich zwykłemi okrzykami radości. Cesarzowa i damy jej dworu byty 
bez kapeluszów. Cesarz był w ubiorze cywilnym z wielkim k r z y ­
żem legii honorowej.  Cesarz,  Cesarzowa i następca tronu opuszczają 
17. b. m. vSt. Cloud i udają się do Biarrilzy.  —  W  ciągu teraźniej­
szego krótkiego pobytu Cesarza w Paryżu odbywają się codziennie 
rady miuisteryalne w St. Cloud. Wszyscy  ministrowie,  k tórzy 
w ostatnim czasie jeździli  za urlopem, wrócili ju ż  do Paryża.  W s z y ­
stkie zaległe sprawy muszą być załatwione przed odjazdem Cesarza.

Dekre t  w Monitorze, mianuje prezydentów, wiceprezydentów i 
sekretarzy jeneralnych rad departamentów na czas sesyi z roku  1850. 
Ministeryum państwa ogłasza w M onitorze  program festynu narodo­
wego w dzień 15. sierpnia. O godzinie 0. z rana zapowiedzą go salwy 
działowe z hotelu inwalidów, które powtórzą się znowu o 0. god. 
wieczór.  Od 2. do 0. godziny festyny i zabawy ludu na esplanadzie 
inwalidów i u baryery tronowej ,  gdzie na sześciu teatrach po części 
wojskowe sceny przedstawiane będą, a po części skoczki i t. d. 
wyprawiać  będą swoje s z t u k i ; oprócz tego ma być wzniesionych 
sześć słupów z nagrodą zawieszoną u góry dla tego, który jej do­
sięgnie. O godzinie 5. puszczony będzie z csplanady olbrzymi ba­
lon ozdobiony chorągwiami. Festyn wieczorny rozpocznie się o g o ­
dzinie 0 if2 koncertem, w którym będzie mieć udział 200 muzykan­
tów i 250 śpiewaków, w wielkiej alei ogrodu Tuileryów. Z zapa- 
padającym zmrokiem oświetlone zostaną ogród Tuileryów, plac Con ­
cordia,  alea pól elyzejskich, główne pomniki i wszystkie gmachy 
publiczne kolorowemi lampami. Gazowa iluminacya ratusza przed­
stawiać będzie herb miasta Paryża.  O godzinie 0. będą palone ognie 
sztuczne u baryery gwieździstej i t ronowej.  Wielki snop rakiet  
p rzedstawiać będzie żyrandol twierdzy St. Augelo w Rzymie.

Z wczorajszej  przemowy ministra wojny przy rozdawaniu na­
gród uczniom lyceów i kolegiów przytaczamy następujące staiępj- :

„Przesz ło pół wieku upłynęło, jak byłem uczniem, i podobnie 
jak Wy gotowałem się w gronie licznych kolegów do doświadczeń 
życia. Wtedy  świtała jut rzenka  pierwszego Cesarstwa,  i jak dziś 
/.nachodziły wojna i sława odgłos w spokojnych mucach tych ko­
legiów. Podziwialiśmy sławnych mężów, których czyny uświe­
tniły te epokę wielką;  pragnęliśmy wstępować w ich ślady, wyró­
wnać im a może nawet ich przewj 'ższyć.  Wszystkich nas, j ak  sa ­
dzę, ożywiała ta szlachetna ambieya, gdyśmy opuszczali lieeum wstę­
pując na różne koleje życia. Ale natchnienie t rwa  chwile tylko, 
trudności mnożą się z każdym dniem, i kilku z nas upadło znie­
chęconych za pierwszym krokiem. O tern jednak, moi przj jaciele.  
mogę Was  zapewnić:  że pomiędzy tymi,  którzy wierni p r zeds ię ­
wzięciu swemu niedali się odstraszyć żadną przeciwnością losu, nie- 
znain ani jednego, któryby nieznalazł zaszczytu,  jeśli  nie sławy u 
celu swojej mety, któryby nicodniósł znakomitej nagrody za swoją 
wyt rwałość i poświecenie!“

„Ale na co wywoływać dawno dzieje, prywatne moje wspo­
mnienia, kiedy nowy, wielki przykład podaje nam tak pamiętny do­
wód powodzenia,  jakiem wytrwała odwaga i gorliwe (rudy uwień­
czone zostały?  Żywot  sławnego wodza (Pelissiera) ,  którj’ siedzi u 
boku mego, niedowodziż Wam lepiej niż wszelka nauka, co może 
praca,  cierpliwość, wytrwałość i owa dzielna siła, która nielęka sie 
ani oddalenia, ani niepogody, niedostatków, słabości ani niebezpie­
czeństwa,  wszystko znosi i ze wszystkiego tryumfuje? Uczcie się 
od niego, j ak  mozolucm jest  osiągnicuie sławy, i jakiem! trzeba iść 
drogami, ażeby dojść do potomności.

„Wystarcza  Wam to, moi przj jaciele,  czy chcecie ostatniego 
jeszcze przykładu?  To chodźcież za mną w niury tej twierdzy;  
odsuńcie te rygle, wejdźcie w to ponure sklepienie. Przypatrzcie 
się temu młodzieńcowi z zamyślonem czołem, który oparty łokciem 
o stół duma w samotności i odosobnieniu. Jest to więzień od lat wielu, 
a wychowanie jego rozpoczęte na stopniach pierwszego tronu świata, 
rozwinięte dalej śród nieszczęść wygnania, uzupełnia się i doskonali 
w zaciszu wiezienia. .Sztuka wojenna, ekonomia polityczna, umie­
jętności administracyjne, stanowią kolejno i równocześnie przedmiot 
jego studyów; umysł  jego rozszerza sie i podnosi śród nieustannej 
tej pracy. I pewnego dnia, gdy wybije godzina oznaczona w wy­
rokach boskich, opadną przed nim bramy wiezienia i wyjdzie z niego 
dojrzały latami przemyślanej niewoli; wyjdzie dość silny głową i 
sercem, by ocalić wielki naród od upadku, i dość poteżnj '  ramie­
niem, by utrzymać szpadę Franc j i  i zapewnić zwycieztwo jej sztan­
darom, “

—  Dziennik Constifutiomiel pisze:
„Trakta t  z 30. marca dopełnia się teęaz w tym duchu umiar­

kowania i szczerości ,  jakiej  się spodziewać można było po tych 
wszystkich mocarstwach,  które go podpisały. Francya i Anglia zo­
bowiązały się ściągnąć wojska swoje z kraju tureckiego w ciągu 
sześciu mies ięcy; termin ten jeszcze nie upłynął, a dopełniły już 
przyrzeczenia.

Z drugiej strony miała Rosya oddać równocześnie twierdzę 
Kars w posiadanie tureckie.  Pospiech jednak,  z jakim sprzymie­
rzeni dopełnili zobowiązań swoich, prześcignął Bosyę w wykonaniu 
umowy, i dlatego też Rosya nie spodziewając się togo ze strony 
sprzymierzonych pospiechu wydała nieco później jenerałowi Mura- 
wiewowi rozkaz ustąpienia z, Karsu. Taka  więc a nie inna przy­
czyna spóźnionego oddania Karsu. Sprzymierzeni działali tylko 
z większym pospiechem niż Rosya, która nigdy nie myślała o uchy­
leniu sie od dopełnienia tego ważnego punktu traktatu,  da którego 
szczerze przystąpiła.

Zresz tą  musiały się już  zapewne uspokoić wszelkie ztąd obawy, 
zwłaszcza,  że Bosya zawiadomiła gubernatora w Erzeruin,  jako Kars 
gotowa oddać w każdej chwili. Demonstracya jaka admirał S tewar t 
zdawał sio przedsiębrać na morzu czarnem została przeto ws t rz y­
mana, gdyż tylko względem Karsu była rozpoczęta.

Jakoż  wyspa serpentyńska niemogła stać się powodem do tych 
denionstracyi,  gdyż sprawa ta nienastręcza żadnych trudności i na­
leży całkiem w zakres dyplomacyi.

Wyspa  serpentyńska jest właściwie skałą nieurodzajną bez ża­
dnego portu a nawet bez miejsca, gdzieby można kotwice zarzucić.  
Posiadanie więc lej wyspy żadnej nie nastręcza korzyści.  Znajduje 
sie tam jednak latarnia morska i przydatna jes t  dla żeglarzy, którzy 
płyną ujściem Dunaju, jako niemniej i dla okrętów rosyjskich uda­
jących się tamtędy do Odesy.

Teraz ,  kiedy żeglugą dunajską opiekują się mocarstwa euro­
pejskie a morze czarne ogłoszono za neutralne,  idzie już  tylko o 
regularne oświetlanie tej latarni morskiej,  i do czego porobiono już  
p rzygoto wa ni a potrzebne.

Po załatwieniu tej więc sprawy mało na leni zależy, czy wyspa 
serpentyńska należyć będzie do ltosyi lub do Turcyi .  A że o wys­
pie tej nie wspomniano w żadnym dawniejszym traktacie między 
Rosyą i Turcyą ,  przeto nieuczyuiono tego także i w t raktacie z 30. 
marca, a (typlomacya starać się będzie zapewne rzecz tę uporząd­
kować. Zresz tą  spodziewać się, że względem załatwienia tej sprawy 
nie zajdą żadne trudności.

Sprawa względem Bolgradu jest  bardziej zawikłnna, lecz do 
załatwienia także nietrudna. I gdyby nie to, że przedłożone na kon­
gresie paryskim mapy były niedokładne, tedy nie zachodziłyby ża­
dne trudności względem wytyczenia nowej granicy besarabskiej
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w myśl umowy z 30. maren. Podług tych map ze strony Rosyi 
sporządzonych mogła nowa linia graniczna począwszy od czarnego 
morza wychodzić o jeden kilometr na wschód od słonego jeziora 
Bruna . ku stronie prawej zetknąć się z gościńcem akermańskim. 
ciągnąć sie dalej aż do doliny trojańskiej,  a od południa dotykać 
Belgradu,  i góra rzeki Jalpuk prowadzić do Sara-Sika i kończyć 
sie nad Prułem pod Katamoni.

Trzymając sie tej linii pozostałby Bolgrad w posiadaniu Rosyi. 
Było też zresztą zamiarem kongresu paryskiego pozostawić stolice 
kolonii bułgarskich w posiadaniu Rosyi, a cały Jalpuk wcielić do 
Multan. Lecz przy rozgraniczeniu trzymano sie map rosyjskich, 
które były niedokładne. Zaprojektowana nowa granica besarabska 
natrafiła niespodziewanie na trudności topograficzne.

Konieczna jes t  wiec transakeya,  do której Rosya tern chętniej 
powinna sie skłonić, zwłaszcza,  że odpowiedzialna jest. za niedo­
kładność map, która wszystkie te trudności sprowadziła.“

S iiW aj ca r ja .
( P o z e w  f i s k u s a  k o r o n y  a n g i e l s k i e j .  — N o ta  m ot is ,  B o r i c r i  (lo r u d y  s z w a j c a i T k i e j . )

B e r n a ,  9. sierpnia. Szczególniejsze układy rozpoczną sie 
wkrótce z Anglia. Główny udział w południowo-wschodniej kolei 
(Graubiindten) mieli akcyonaryusze angielscy, ale ponieważ niedo­
pełniali swego zobowiązania (wypłaty w pewnych terminach) unie­
ważniono icli akcyc. Głównym uczestnikiem był Sadleir, który, jak 
słychać, niedawno sam sobie odebrał życie. Tym sposobem stała sie 
korona angielska jako spadkobierczyni właścicielka 1722 nkcyi w war­
tości (196.000 franków, o które upomina sie teraz za pośrednictwem 
swego ambasadora.  Ale rada federacyjna zaprotestowała przeciw 
temu zadaniu i odesłała tę sprawę do sądów.

—  Poseł  papiezki mons. Bovieri przesłał  11. Iipca r. h. w spra­
wie tessyńskiej do prezydenta fedcracyi i do członków szwajcar­
skiej rady federacyjnej notę następującą :

W  nocie z 19. (24 .)  marca doręczonej nuncjuszowi ś. Kuryi 
apostolskiej przy fedcracyi szwajcarskiej  upraszała wysoka rada 
związkowa o rozpoczęcie negocyacyi w sprawie zaprojektowanego 
odłączenia dyecezyi tessyńskich od lombardzkich, tudzież o wciele­
nie obu gmin Poschiaro i Brusio do dyecezyi Chur. Rada związko­
wa dalszą nota z 7go b. m. ponowiła dawniejsze swe żądanie, a te­
raz otrzymał podpisany z Rzymu odpowiedź na noty wspomnione, i 
pospiesza podać je w imieniu J. S.  Papieża do wiadomości Waszej  
Rxeetencyi p. prezydenta fedcracyi i członków wysokiej rady fede­
racyjnej w Szwąjcaryi.

Odłączenia tych dyecezyi dopraszano się dawniejszemi czasy 
już kilkakrotnie u kuryi apostolskiej,  która z obowiązku swego 
mając przedewszystkiem na względzie moralne dobro ludnośc i , g o ­
towa była zawsze przystać na to, i -tylko nastawała na dopełnienie 
takich warunków, jakie były konieczne, jeśli to odłączenie wypaść 
miało rzeczywiście na korzyść kościoła i oraz mieszkańców kantonu 
tessyńskiego. Roku zeszłego oznajmił J. S. Papież w sposób poufny 
pewnej osobie, która prośby swe w tym względzie w Rzymie zano­
siła, pod jakiem! warunkami mogłaby wysoka rada państwa w kan­
tonie tessyńskim przystąpić do negocyacyi względem odłączenia dye­
cezyi wiadomych. ,

A że rząd t rwa  potąd w nieprzyjaźneni ku kościołowi uspo­
sobieniu, przeto takie postanowiono warunki :  Jeśli rząd życzy so ­
bie wejść w umowę dla załatwienia tej sprawy, tedy powinien do­
bre swe chęci dla kościoła katolickiego, do którego cały kanton 
tessyński  ma szczęście należyć —  tern udowodnić,  że nieprzyjazne 
kościołowi ustawy, jeśli  nie odwoła,  to przynajmniej zawiesi i do 
tego się według możności przyłoży,  by niektórzy duchowni,  co się 
wyłamali z pod władzy duchownej swej zwierzchności,  wrócili  znów 
do należnego kościołowi swemu posłuszeństwa,  i by innym nie 
wzbraniano już  dłużej wykonywania przypadających im lunkcyi du­
chownych. Jeśli więc zwierzchność tessyńska dla uniknienia nadal 
sporów takich życzy sobie odłączenia dyecezyi, a kraj swój, jak 
niemniej świeckich i duchownych mieszkańców tego kraju chce ob­
darzyć pokojem powszechnym, natenczas niech tylko zbliży się i 
przystąpi do zamiarów Ojca świętego, a wszystko pójdzie z ła two­
ścią i ze wspólnem obu stron zaspokojeniem. Lecz jeśli t rwać  chce 
i nadal w opozycyi przeciw kościołowi i sługom jego, i gdyby bez 
zezwolenia ś. stolicy apostolskiej chciała rzeczywiście odłączyć dye- 
cczye swoje od dyecezyi lombardzkich,  tedy nictylko nieuchyliłnby 
trudności  zachodzących,  lecz nadto wywołałaby nowe, i doznałaby 
oporu tak ze st rony obu biskupów lombardzkich, j ak  i ze strony 
Jego c. k. Apost. 3Iośei.

Oprócz tego nie może J. Ś. papież żadną miarą zapomnieć o 
świętych obowiązkach, jakie mu przypadają z boskiej misyi j ako naj­
wyższemu pasterzowi kościoła katolickiego ; tak więc nie godzi mu 
się ani pochwalić ani ścierpieć nieporządku,  j aki  w sprawach ko­
ścielnych w kantonie tesyńskim panuj e ; tein mniej mógłby przy­
stąpić do zawarcia konkordatu z władzą, któraby nieuznawała praw 
i powagi kościoła katolickiego. J. S. papież ma stosownie do tych 
zasad wytknięty kierunek dalszego w tej sprawie pos tępowania ; 
rzeczą  więc jawną,  że gdyby nie przychylił  sie do negocyacyi i nic- 
przyzwoli ł  na żadne odłączenie dyecezyi z tego powodu, że władza 
rządowa kantonu tesyńskiego niechce przystać na dopełnienie wa­
runków potrzebnych dia dobra kościoła i ludności tessyńskiej—-nie  
można tego brać za złe Ojcu świętemu, lub mu przypisywać przykre 
skutki ,  jakieby ztąd mogły wyniknąć. Cała wina spadłaby raczej na

zwierzchność tessyńska i słusznie,  gdyż ma zupełną wolność dopeł­
nienia tych warunków a przytem i obowiązek szanowania praw ko­
ścioła, raz dla tego, że prawa te gwarantowano ustawami kanfonai- 
nemi i federacyjnemi, a w szczególności że z rodu jest  katolicka i 
że wyłącznie rządzi ludem katolickim.

J. S. papież spodziewa się przeto , że wysoka rada państwa 
w kantonie tessyńskim zastanowi się dokładnie nad obowiązkami su­
mienia swego w obec reiigii świętej i ludu tessyńskiego i pójdzie 
drogą, która prowadzi do osiągnięcia pokoju dla kościoła i państwa. 
W tern więc oczekiwaniu byłby J. Ś. papież gotów do rozpoczęcia 
negocyacyi z władzą rządową zaraz po zawiadomieniu go o przyję­
ciu warunków podanych. Równocześnie musiałyby negocyacye te od­
bywać się z interwencyą wszystkich stron w tej sprawie intereso­
wanych, a do tych należy przedewszystkiem Jego c. k. Apost. Mość, 
J. Excelencya arcybiskup medyolański i przewielebny" ordynaryal 
w Como. A że w zamiarze odłączenia tego leży głównie dobro du­
chowne ludności, i czego według doświadczeń powziętych z dawniej­
szych negocyacyi spodziewać sie można tylko po zaprowadzeniu bi­
skupstwa nowego, przeto w te; inteucyi należy przystąpić do nego­
cyacyi, a nie w intencyi wcielenia dyecezyi tycli do dyecezyi w Chur 
lub bazylcjskiej,  które i tak już są za nadto rozległe.

W razie przyjęcia l.ych postanowień ojca świętego , które są 
rezultatem głębokiego namysłu jego i rozwagi osobnej komisyi zło­
żonej z kardynałów kościoła świętego , postąpi J. Ś. papież bez 
szkody dobra duchownego ludności tessyńskiej w taki sposób ,  że 
wysoka rada państwa w Tessynie będzie zapewne całkiem zaspo­
kojona.

Co zaś do odłączenia gmin Posehiaro i- Brusio do dyecezyi 
Como i wcielenia ich do biskupstwa w C h u r , tedy ojciec święty 
z uwagi na wniesioną od olm tych gmin protestacye , która polega 
na rozmaitych korzyściach wynikających ze związku z Como , tu ­
dzież z uwagi na przykrości  i wielkie straty , jakieby bez wszel­
kiego zkąd inąd wyrównania przez wcielenie do dyecezyi Chur za­
pewne ucierpiały -— niemógłhy na to odłączenie przyzwolić,  gdyby 
te dla obu gmin ubogich tak ważne stosunki nie zmieniły się w ten 
sposób, że owe przykrości  i straty wyrównałyby się innemi korzy­
ściami, a ludność tych gmin,  j ak  niemniej i strony w tern intereso­
wane nie przystałyby dobrowolnie na to odłączenie. W tym też du­
chu odpowiedział podpisany dawniej na tego rodzaju propozjrcyę 
wysokiej rady państwa gryzońskiego. Mądrość wysokiej rady związ­
kowej może wielce przyłożyć się do pomyślnego załatwienia tej spra­
w y,  zaczem podpisany wygląda pożądanego rezultatu i w t e m  ocze­
kiwaniu korzysta chętnie ze sposobności ponowienia wyrazu wyso­
kiego poważenia swego. L u c e r n a ,  11. Iipca 185(i. Poseł  św. stolicy 
apostolskiej. (Podpisano)  S. Bovieri ,  pronotaryusz apostolski.

Mieififtce.
(Br/, ej a z d króla greckiego i innych dostojnych osófi.)

F r a n k f u r t  II. I W . ,  11. sierpnia. Południowym pociągiem 
kolei bawarskiej  przybył tu Jego Mość Otto Król G r e c y i , zabawił 
w Ostend-Ilallc i odjechał o godzinie 3. koleją Taunus do K as t e t ,  
a ztąd na Moguncye do Ludwigshóhe , gdzie jak  wiadomo rezyduje 
tego lata Król Bawaryi.  Krół Otto był w greckim stroju narodowym: 
biała fustanelia srebrem tkana, czerwony fes z niebieskim kutasem 
i złota,  zakrzywiona szabla.

—  Jej Mość Matka Cesarzowa rosyjska odjechała dnia 12go 
b. m. o dziewiątej godzinie rano w towarzys twie Jego Mości Króla,  
Wielkiego księcia Michała, książąt Prus Karola, Albrechta i Fryde­
ryka Wilhelma, księcia Badeńskiego Wilhelma , księcia Hesscn F r y ­
deryka i z liczną ś w i t ą , ze Szczecińskiego dworca kolei żelaznej 
osobnym pociągiem do Petersburga.  Król Jego Mość i książęta Ka­
rol i Albrecht odprowadzą dostojną swą siostrę aż do Swinemunde, 
zkąd Jej Mość Cesarzowa, okrętem odpłynie. Jego królewicz.  Mość 
Fryderyk  Wilhelm książę Prus wraz z swoją świtą uda sie w towa­
rzystwie Cesarzowej w dalszą podróż do Petersburga,  a ztamtąd na 
koronacyę do Moskwy.

Książęta llessyi i Renu Aleksander Ludwik i Henryk odje­
chali z Berlina do Petersburga.  Odjechali także książę de F r i a s , 
książę Paweł  Bauffremont, ces. rosyjski pułkownik i lliegeladjutant 
książę Emil Sayn-Wit tgcnstcin-Ber leburg,  jenerał-adjutant  Jego Mo­
ści Cesarza Rosyi, jenerał  piechoty książę Woronzow,  jcnera ł- lej t -  
nant Murawicw,  rosyjski nadzwyczajny poseł i pełnomocny Minister 
przy dworze bawarskim, tajny radca i szambelan Sevcrin.

Mianowany posłem przy dworze Sardyńskim dotychczasowy 
wojskowy pełnomocnik rosyjski w Wie dn iu , jenera ł-major  hrabia 
Stackelberg odjechał z Pragi na Berlin do Szwajcaryi.

Hrabia Nesselrode wraz z świtą bawi w Genewie ,  i mieszka 
w jednym z większych apartamentów w hotelu des Bergues.  W  tym 
samym hotelu stanął lord John Russell incognito. Lord  Russell  uda 
się później do Chamouny, a potem powróci  do Genewy.

Rosya*
(Koleje żelazne. — Reprezentanci kolonistów przy koronacyw)

Dziennikowi N ortl donoszą z P e te rsb u rg a  z 4. s ie rpnia :
„Wiadomo j u ż ,  że kilka zagranicznych towarzystw przysłało 

tu pełnomocników swoich , by sie układać z rządem o budowlę i 
używanie kolej żelaznych w Rosyi. Dziś zapewniają z wiarogodnego 
źródła,  że układy zostały już  ukończone z panem Jul ien,  zastępcą 
towarzystwa kapitalistów francuskich, na którego czełe stoi p. Roth-
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scluld. Towarzystwo to otrzymało koncesyę na| kolej żelazną długo­
ści 4000  w io r s t :  kierunek tych linii kolei zastrzegł  sobie r z ą d ,  kon- 
cesya opiewa na 09 lat z gwarancyą  procentu 5 od sta.

— Z wychodzącego w Odessie „Dziennika rozrywek dla ko­
lonistów w Kosyi południowej41 dowiadujemy się , że Cesarz Jego 
Mość rozkazał ,  ażeby na koronacyi znajdowali sie : jeden kolonista

I * * .1 n . . t _____ 1.1 i rw Ir n ln n ic t a U '

mennonickiego okręgu Mołoczna, mennonite Dawida Friesen do 
Moskwy. 44

T u rc y a .
( C u b e r n a t o r  K a i-su  m i a n o w a n y .  — P o s e ł  do  M o s k w y .  — E s k a d r a  o b s e r w a c y j n a .  —

C e n a  -/.boża.)

Do M a r s y l i i  przywiózł  okręt  „Mitidża44 wiadomości z K o n -  
s ta n ty n o p o la  z 4 . sie rpnia . '  „Tekedin Rasza został  mianowany 
gubernatorem Karsu. —  W zastępstwie Sułtana jedzic na korona- 
cyę Cesarza rosyjskiego do Moskwy były kaimakan wielkiego W e ­
zyra,  Kupresli Basza. Z dniem 18. sierpnia opuszcza żandarmerya 
Francuzka Konstantynopol,  ostatnie wojsko francuzkie na ziemi tu ­
reckiej.  W Konstantynopolu rozszerzono pogłoskę, Ze ponieważ ani 
Francya  ani Tu rcya  niema okrętów wojennych do dyspozycyi,  wzmo­
cniona będzie eskadra obserwacyjna w Balczyku pod dowództwem 
admirała Houstona Stewarta,  cztcrma angielskiemi okrętami wojen- 
nemi. — Dla znacznych zamówień z Kuropy podniosła sie znowu 
\v Tureyi  cena zboża, — W Azy i wypadły żniwa niepomyślnie dla 
zbytniej posuchy, ale są jeszcze znaczne zapasy z przeszłego roku.

D oniesien ia  *  ostatniej poczty.
T r y r s t ,  15. sierpnia. Na posiedzeniu izby handlowej z 8.

b. m. uchwalono i przyjęto projekt  statutów mającego się otworzyć 
banku.

P a r y ż ,  15. sierpnia. Według  ogłoszonego wykazu bankowego 
powiększył  się zapas gotówki o 15‘/2 milionów, pieniądze depozy­
towe skarbu o 12 milionów franków.

M o d e n a , 14. sierpnia. Dla zdarzających się często wypad­
ków, że ludzie bardzo młodzi dopuszczają się rabunków,  rozsze­
rzono postanowienia kodeksu karnego także na młodych ludzi, któ­
rzy  skończyli rok ośmnasty a jeszcze niemają lat 21.

S m y r n a ,  8. sierpnia. Rosyjski jeneralny konzulat zatknął  
banderę,  którą Turcy  powitali 21 wystrzałami z dział.

K u r s  l w o w s k i .

D nia 18. s ie rpn ia .

D ukat h o le n d e rs k i .............................
D u k a t cesa rsk i .  ..................................
P ń łim p ery a l z t. ro sy jsk i . . . .
R u b e l s re b rn y  r o s y j s k i .............................
T a la r  p r u s k i ................................................
Po lsk i k u ra n t i p ięciozło tów ka . . .
G alicyj. lis ty  zas taw n e  za  100 z łr . )
G alicy jsk ie  obligacye indem nizacyjne >
6 % Pożyczka n a r o d o w a ......................J

mon. konw .

bez
kuponów

gotów ka |  tow arem
z lr . k r. | z tr . k r.

4 42 4 45
4 47 4 49
8 15 8 18
1 35 % 1 36%
1 29 1 3 0 %
1 10 1 11

81 15 81 40
77 i) 77 30
84 45 85 30

Kurs giełdy wiedeńskiej.
D nia  IG. s ie rpn ia  o p ierw sze j godzin ie  po południu.

Pożyczka  narodow a 5%  8 5 % — 8 5 '% e. Pożyczka z r .  1851 S. B .5 %  89. 
— 90. Romb. w en. pożyczki z 5%  93 — 93. Obligacye d ługu  państw a 5%  
8 4 - 8 4 % ,  delto 4 %  % 7 3 * /* -7 3 7 * . detto 6 5 % -G G . delto 3%  5 0 % -5 0 <  t . 
de tto  2 % %  41*/*. 41*/ł> delto  1% 16% — 16% . Oblig. G logn. z w yp ła tą  5 %
95   96 . D etto  O edenburgs. z w ypł. 5%  93 — 94. Detto P esz t. 4%
93   94 . Detto Medyol. 4 7  92 — 93. Obligacye indem n. n iższ. au str.
5 0 / 86— 86% . G alie, i w ęg ier. ó°/g 7 7 %  — 78. D etto  innych k ra jów  koron. 
81*/.— 8 2 % . Obi. bank. 2 % %  6 1 %  — 62. P o życzka  lo te r . z r .  1834 252 — 
354. Detto z r .  1839 127 — 127% . Detto z r .  1854 107%  — 107% . R onty  
Como 1 3 %  — 14.

G alie. lis t. zastaw ne 4 7  81 — 82. Pó ln . O blig. P rio r. S r/0 81 — 8 7% . 
G lognickie .5% 80 — 81. Obligacye Dun. żeglugi pa r. 5%  83 — 83. O blig. 
L loydy (w  s re b rz e )  5%  89 — 90. 3%  P rio r. obi. tow. rz ąd . kolei Żelazn, po 
275’ lran k . za  szt. 117%  — 118. A kcyi bank. narodow ego 1098— 1100. Akeye 
c. k. uprzyw . tow arzystw a k red . 3 8 5 % — 38 5 % . A kcye n iż. au str. tow. eskomp. 
1J9%  — 119V4. Detto B udzyńsko-Ł ineko-G m undzkiej kol. 262 — 264. Detto 
p ó ln .'k o le i  2 8 8 % —288% . Detto tow . kol. żel. za  500 frank . 3 5 7 %  — 35 7 % . 
Detto tow . żegl. parow ej 590 — 592. D etto  13. w ydania 564 — 566. Detto 
L loyda 428 — 430. P e sz t, m ostu łańcuch . 68 — 70. Akcye m łyna parow ego 
wied. 94 — 95. Detto P re ssb .-T y rn aw sk ie j 1. w ydania 20 — 21. Detto 2. 
w ydania 35 — 36. E sterhazego  losy 40 z łr . 70—70V2- W in d isch g ra tza  losy
2 3 % — 23% - W ald ste in a  losy 24%  — 2 4 % . K egley iclu  losy 11 — 11% . Ks 
Salm a losy 39 — 39% - St. Genois 37 — 37% - Palffego losy 3 9 %  — 40. Cla 
rogo 3 9 7 4 — 3 9% .

A m sterdam  2 m. 8 5 % . — A ugsburg  Uso 103. B u k a resz t 31 T .
264. — K onstantynopol 31 T . 460 — . F ran k fu rt 3 m. 10lV 4- — H am burg 2 111. 
7 5 % . — . — L iw u rn a  2 ni. 102%  i. — L ondyn 3 m. 10.2% - — M edyolan 2 m. 
102% . — P a ry ż  2 ni. 119% . — C esarsk ich  w ażnych dukatów  agio 7 . —7 ‘4 '.
— . N apoleondor 8 — 2. — A ngielsk ie  Sover. 10 6 — 10 7. — Im peryał
ro s . — — 8 18.

Telegrafowany wićdeński kurs papierów i weksli.
D nia 18. sierpn ia .

Oblig. długu państw a 5%  84*%; 4 %  — ; \" /u 6 6 ; 4%  z r .  1850 — .
3%  — ; 2 % %  — . L osow ane obligacye 5%  — • Kosy z r .  1834 za  1000 z łr . 
— ; z r .  1839 127% . W ied. m iejsko bank. — . W ęg ie rs . obi. kam ery  nadw. 
— . Akcye bank. 1099. Akcye kolei półn. 2881% . G lognickiej kolei że lazn e j 
— . O edenburgskie — . B udw ajskic  .— . D unajskiej żeglugi parow ej — . L loyd  
430. Galie, listy  zas t. w  W iedniu  8 2 % . Akcye n iż szo -a u str . T o w arzystw a 
eskom pt owego a 500 z lr .  600 z łr.

A m sterdam  1. 2 111. 85% . A ugsburg  10278 3 m. G e n u a — 1. 2 m. F ra n k -
Ham burg 75“ s 2 1 I.iw u rn a  — I. 2 111. L ondyn 10 — 3.

2 m. Medyolan 102% . M arsylia  — ; P a ry ż  119*%. B u k a resz t 264. K on­
stantynopol — . Sm yrna — . Agio duk. ces. 7 % . Pożyczka z r .  1851 5f^ 
lit. A. — ; lit. B . — Loinb. — . 5* ' niż. austr. obi. indem n. — ; innych k r a ­
jów  koron. 7 7 % . Bonty Como. . Pożyczka  z r .  1854 108. P ożyczka n a ro ­
dowa 85 ,3/j«- C- k. a u str. akcye sk a rb , kolei że laz . po 500 fr. — fr. Akcye
c. k. uprzyw il. zak ład u  k redy t. 389.

l * r z y j e c h u l i  d o  Mj w o w u .
Dnia 18. sie rp n ia .

Ks. S ap ieha  L 0011, z K rakow a. — fIr. Kom orow ski Adain, z Dem bicy. — 
H r. ZabielsKi Józef, ze  Sam bora. — l i r .  D zieduszycki E dw ., z R aw y. — H r. 
B orkow ski A lf., z K rakow a. — Bp. Jachim ow icz G rzegorz , b iskup, z P rzem y ­
śla. — P P . K ielanow ski T y tu s , z Ż elechow a. — Ż arsk i K az., z K ulaw y. — 
T eodorow icz Józef, z K rakow a. — Z arem ba B oi., ze Z łoczow a. — W iśn iew sk i 
W ik ., ze S trz e lisk . — Polański Tom., z P rzem yśla . — Z alesk i L eon, z K ołhajo- 
w iec. — R om aszkan Zyg., ze S try ja . — H ubicki Zyg. i L ip ińsk i K aro l, z K ra • 
kowa. — C yw iński F ran ., z Dem bicy. —■ Szym onow icz, c. k. p rezy d en t w yż. 
sądu k ra j , z T em eszw aru . —■ D r. Hodina, kanonik, z P rag i. — F elice  dei An- 
geli, lega t apo st., z W ied n ia . — O bertyński Ilen ., z K rakow a.

W yjecha li ze i/icotcu.
Dnia 18. s ie rp n ia .

H r. W o d z ic ld , do Podliajfee. — B r. R a3t, do Dem bicy. — P P . G arap ich  
W ład ., do C ebrow a. — Z ato rsk i T ad ., do L iska. — P raw eck i M ichał, do L eśnik.

Spostrzeżen ia m eteoro logiczne w e  L w o w ie
dnia  16. i  17. sierpnia.

P o ra

B arom etr 
w mierze 

parys. spro- 
wadzony do 
0’ Keaum.

Stopień
ciepła

w edług
Reaum .

S tan  po­
w ie trza  
w ilgo ­
tnego

K ierunek  i siła  

w ia tru

S tan

atm osfery

6 . god. z ran a  
2 . god. popoł. 
lO.god. w iecz.

326.66
325.93
325.38

•V nocy desz

-+- 12.0 ° 
-t- 20 . 1 *
-t- 13.2* 

cz O- :.07

91.9
49.9 
77.7

po łud .-zaeh . sł. 
zachodni m ier. 

n sł.

pochm urno
n
n

6 . god. z ran a  
2 . god. popol. 
10 god. w iecz.

325.’28
324.32
323.66

-t- 11. 1 °
-t- 19.7® 
-+- 14.0*

88.6
51.2
77.8

zachodni sł. 
p ó ln .-zach . „ 
zachodni ci.

pogoda
pochmurno

«
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K R O N I K A .
Na w zór ang ielsk i i francusk i zap row adzają  także w e W ied n iu  m aszyny 

do ro b ien ia  pow rozów . W  pobliżu  W ied n ia  staw iają  ju ż  b u d y n ek , gdzie  za 
pom ocą m aszyn fabrykow ać będą w yroby pow roźnicze.

— D ziennik „Z o ittl donosi z B e rlin a : P rz e d  kilkom a dniami otrzym ano 
łu  kopię lis ty , k tó rą  odebrał baron  L eon B ode, p ie rw szy  ochm istrz  D w oru, p re ­
zyden t cesarsk iego  kan to ru  w K rem lu w raz  z ukazem  względem  porządku  ko ­
ro n acy i i w yznaczen ia  m ieszkań  stosow nie do ran g i osób p rzybyw ających  z z a ­
g ran icy  na  koronacyę. Podajem y tu co na jw ażn ie jsze  z tego sp isu  nazw isk  
obejm ującego k ilka  stronn ie  z opuszczeniem  osób ze św ity  cesarsk ie j, tudzież 
zag ran iczn y ch  książą t i p o słów : Jego k ró lew iczow skie  Mości k siążę  F ryderyk  
W ilhe lm  P ru sk i, k siążę  F ry d ery k  N iederlandzk i. k siążę M ikołaj A ugust Szw edzk i, 
k s ią żę  C hryslyan D uński, k siążę  K arol B aw arsk i, k siążę  F ry d e ry k  W irtcm b er- 
sk i, k s iążę ta  A leksander i L udw ik H escy, k siążę  W ilhe lm  B adeńsk i, JO . k siążę  
M ikołaj N assau sk i, JO . k siążę  Paw eł E ste rh a zy  (z  A u stry i), h ra b ia  M orny 
(z  F ran cy i), h rab ia  G ranyille  (z  A nglii), je n e ra ł  h ra b ia  B ro g lia  (z  S ard y n ii). 
G a leo ta  książę  R egina (z  N eapolu). Potem  następ u je  w ielu  posłów  w ym ienio­
nych tylko w ed tug  k ra ju , k tó ry  re p re z en tu ją , jako  to : p e rsk i, tu reck i, b lic h a r­
sk i poseł itp . W końcu  idą  n azw iska  Panów  p o lsk ich , m ających dobra  także

w m ałej i w ie lk ie j Rosyi, m iędzy nimi C zarto ryscy , R adziw iłłow ie , L uhom irsey’ 
Sanguszkow ie, Sapiehow ie, Ponińscy, W oronieccy , Potoccy, M niszkow ie, R z e ­
w uscy itil. K siążę ta  K irg iscy , K atm uccy, M uzułm ańscy, O rm iańscy, G ruzyjsey , 
M ingrelscy itp ., z k tó rych  w ym ieniam y tylko D adianów , B ag rationów , O rb e lia - 
nowów, G ruzińsk ich , Dondakowów, E ris tow ów , G hirejów , (co ocalili chorąg iew  
p ro ro k a), D aghcstanów , C zeoezew adzów  i S zerw aszyzów .

— W  osta tn ich  sześciu  latach  w ydal rz ą d  ang ie lsk i 186,124.000 stcp lo - 
wanych k o p e rt lislow ycii. W  roku  1853 w ynosił dochód z sp rzed aży  m arków  
listow ych 1,740.295 funt. s z tr .  19 szyi. 9 pce. W  ro k u  1855 w ynosił dochód 
z poczty g roszow ej (penny post) i z sp rzed aży  m arków  270.690 funt. s z tr .  
13 szyi. 1 p.

— Zam ieszkały od k ilku  la t  w  G enew ie bogaty A nglik im ieniem  John  
Naiubor w padł na  szczególn ie jszy  pom ysł; ustaw ić  k aza ł p iękny  parop lyw  ś ru ­
bowy na kołach  i p rzy rząd z ie  pod uży tek  na kolei że lazne j M o rges-Y rerdon . 
Ł adny , ledziutk i o k ręcik  ten m ożna tym sposobem w ysadzać lew aram i na lad  i 
za taczać  do dw orca kolei w M orges, zlcąd o w łasne j sile  parow ej lec i do Y v er- 
don, a tu w p rzec iąg u  sze śc iu  m inut spuszczony  na  jez io ro  n eu en b u rg sk ie  od ­
byw a wodą da lszą  podróż do Solury .

Główny Redaktor  M . S£VXentawa Sariyni. Z  c. k. galic. drukarni rządowej.


